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„ttau-łs Olsztyńska*1 z dodatkami „Gość Niedzielny* 
1 „Gospoo-ł... ‘ wychodzi codziennie z wyjątkiem 
=  . niedziel i świąt. = = = = =
Przedpłata wynosi kwartalnie 9  ffik. miesięcznie 3 mŁ 
Ogłoszenia przyjmuje się za opłatą 75 fenigów za 
miejsce rządka sześćłamowego. — W iersz reklamowy 
2,— mk. Przy dochodzeniu sąctowem należytości
• wszelkie rabaty upadają. = 1 '............ =

Telegramy.
Przesilenie rządowe w Polsce.
W arszawa. Odbyło się tu posiedzenie konwentu 

seniorów, ceiem wyjaśnienia, czy propozycja Marszał­
ka powierzenia misji utworzenia gabinetu posłowi 
Głąbrnskiemu znajduje większość w śiód klubów sej­
mowych. Poszczególne kluby zajęty stanowisko, jak 
następu je :

Związek Lud.-Nar., Chrześcijańska Demokracja, 
klub posła Dubanowlcza reprezentujące razem 77 gło­
sy wypowiedziały się za propozycją Marszalka ; P. P. 
5., Wyzwolenie, Stapińczycy, reprezentujące 33 gło­
sów, wypowiedziały się przeciw, wszystkie zaś pozo­
stałe kluby, reprezentujące 205 głosów wstrzymały 
się od glosowania, przyczem kiuby NPR., NZL. i 
Mieszczański uważają obecnie za najbardziej wskaza­
ny Rząd koalicyjny. W obec tego rezultatu Marszałek 
stwierdził, że kandydatura posła Głąbińskiego na 
premiera nie uzyskała większości i zwrócił się do 
klubów, które wstrzymały się od głosowania, aby je­
szcze w ciągu wczorajszego dnia wypowiedziały się. 
Rezultąty posiedzeń klubów oficjalnie będą ogłoszo­
ne w ciągu dnia dzisiejszego,

W  konwencie senjorów postanow iono nie odby­
wać posiedzeń kornisyj sejmowych wobec tego, że 
Rząd na posiedzeniach tych nie może być reprezento­
wany.

Dwie listy zamordowanych 
Górnoślązaków.

Bytom, 15 września. Prasa tutejsza ogłasza dwie 
Sisćy zamordowanych na Górnym Śląsku przez człon­
ków organizacji niemieckich Polaków, którzy nie brali 
w  powstaniu żadnego udziału; Pierwsza lista zawiera 
<60 nazwisk, a druga 25.

Poincare o Górnym Śląsku.
Paryż. (PAT). W  »Revue des deux Mondes« 

Poincare, omawiając sprawę górnośląską, zwalcza ży­
w o tezę, jakoby jednom yślność Rady Ligi Narodów 
była niezbędną dla ważności mających zapaść decyzyj. 
»Górny Śląsk, pisze autor* nie powinien być trakto­
wany jako catość niepodzielna. Jeżeli Rada Ligi bę­
dzie przestrzegać tej zasady przy powzięciu ostate­
cznych decyzyj — Polska będzie zbawiona, w  razie 
-zaś pogwałcenia tych zasady — potęga militarna 
Niemiec zatriumfuje.

Mordercy Erzbergera.
Monachium. Policji badeńskiej udało się ustalić 

stanow czo osobistość morderców Erzbergera. Są ni­
mi: kupiec Henryk Schultz z Saalfeld i stndent Hen­
ryk Tillesen z Kolonji. Obaj są byłem! oficerami i 
należeli do t. zv/. brygady marynarskiej Erhardta.

Do wykrycia morderców przyczyniły się w znacz­
nym stopniu zeznania właściciela hotelu »Zum Hir- 
schen* w Oppenau.

Skonstatowano też, że mordercy uciekli na tery­
torium bawarskie i czuli się tam zupełnie bezpiecznie; 
dopiero w ostatniej chwili, gdy policja badeńska po­
częła ich ścigać, opuścili mieszkanie z takim pośpie­
chem, iż nie zdo&ii zabrać ze sobą pakunków z oso- 
bistemi rzeczami.

Bardzo energicznie prowadzone śledztwo w Ber­
linie i Monachjum wpadło na trop szeroko rozgałę­
zionego spisku politycznego, tudzież na tak senza- 
cyjne, a na razie trzymane w tajemnicy szczegóły, że 
doniosłości ich przewidzieć niepodobna w lej chwili.

Po dymisjś gabinetu bawarskiego.
Berlin. (PAT.) W  wydziale nadzorczym parla­

mentu nitmieckiego obradow ano nad położeniem. 
Kanclerz W iith oświadczył, że jest gotów do delszych 
rokowań z rządem bawarskim.
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U Ojców mowy, ojców wiary —  
Brońmy zgodnie młody, stary.

SE ISiecb będzie pochwalony Sszus Chrystus! 21

Polska i my.
Wywiad korespondenta „Dziennika Berlińskiego" 

w Warszawie z p. ministrem Dąbskim.
— Panie Ministrze, jestem przedstawicielem cen­

tralnego organu wychodźctwa polskiego w Niem­
czech, >Dziennika Berlińskiego*, czy mógłbym prosić 
pana ministra o udzielenie mi krótkiego wywiadu w 
sprawach, które interesują wychodźctwo polskie?

— Z całą gotowością słucham pana.
— W ychodźctwo poistcie w Niemczech, informo­

wane jednostronnie przez prasę niemiecką, nadsłu­
chuje prawdziwych informacji z kraju, pozwoli p. mi­
nister przeto, iż częściej zwracać się do Niego będę 
o oświetlenie bieżących zagadnień politycznych, co 
bezpośrednio przyczyni się do obalenia fałszywych 
wiadomości prasy niemieckiej o poczynaniach rządu 
polskiego, a zarazem utrwali wśród uchodźctwa pol­
skiego świadomość, iż źródła właściwych informacji, 
dotyczących Polski, szukać należy jedynie w W arsza­
wie, a nie w Berlinie, czy gdzieindziej.

— Poza wiadomościami, udzielonymi na konfe­
rencjach prasowych w ministerstwie spraw zagrani­
cznych, chętnie służyć będę panu informacjami, a 
więc proszę, co pana interesuje w tej chwili szcze­
gólnie?

— Ile jest prawdy w wersjach pfasy niemieckiej
0 rzekomych bezpośrednich rokowaniach polsko nie­
mieckich, w  wyniku których, za cenę ustępstw  go­
spodarczych, Poiska poszłaby na kompromis w spra­
wie śląskiej?

— Ministerstwo spraw zagranicznych zaprzeczy­
ło już urzędowym komunikatem wersjom o bezpo­
średnich rokowaniach polsko niemieckich w sprawie 
śląskiej mogę więc tylko powtórzyć, że żadne roko­
wania bezpośrednie między Polską a Niemcami w, 
sprawach górnośląskich nie mają miejsca i wszelkie 
pogłoski na ten temat są nieuzasadnione.

— W obec tego kiedy możliwe jest podjęcie ro­
kowań polsko niemieckich w sprawach politycznych
1 gospodarczych?

— Ze strony Polski czynione są przygotowania 
rokowań z Niemcami w sprawkch wynikających z 
traktatu wersalskiego i obopólnych zobowiązań w 
traktacie tym zaciągniętych.

— Co rząd polski przedsięwziął i co zamierza 
uczynić w najbliższej przyszłości w sprawie zape­
wnienia mniejszości polskiej praw analogicznych do 
tych, jakie zostały zagwarantowane mniejszości nie­
mieckiej w Polsce na podstawie traktatu o mniejszo­
ściach narodow ych?

— Rząd polski dołoży wszelkich sta­
rań, aby uzyskać dla mniejszości narodo­
wych polskich w  Niemczech te wszystkie 
prawa, jahle mniejszości niemieckie m a­
ją w  Polsce. Ponieważ spraw a ta polegać 
musi z natury rzeczy na wzajemności, 
rząd polski żywi to przekonanie, że uzy­
skanie od Niemiec gwarancji w  tej sp ra ­
w ie nie natrafi na trudności.

— Jaki jest ogólny stosunek rządu polskiego do 
Niemiec?

Staraniem rządu polskiego jest utrzymanie 
dobrych sąsiedzkich stosunków  i pokojowego w spół­
życia ze wszystkimi swymi sąsiadami Rząd potskj 
jest przekonany, że te jego pokojowe intencje znajdą 
zrozumienie i oddźwięk także i w Niemczech, któ­
rym również zależeć powinno na utrzymaniu dobrych 
stosunków  sąsiedzkich z Poiska.

Kto upatrzony jest na stanowisko posła pol­
skiego w Beriinie?

— Posłem polskim w Berlinie mianowany został 
p. dr. Jerzy Madeyski, który w najbliższym czasie o- 
bejmie swe stanowisko.

To narszie wszystko. — Widzę, że przerwa­
łem ważną pracę. Dziękuję p, ministrowi za udziele­
nie mi wywiadu, nie omieszkam wkrótce znów sko­
rzystać z uprzejmości pana ministra.

— Proszę bardzo, służyć będę chętnie, czym bę­
dę mógł. Niech p. złoży odemnie polskiej prasowej 
placówce w Berlinie życzenia powodzenia.

— Dziękuję bardzo. [. Zarzycki.
W a rs z a w a , dnia 6 września 1921 roku.
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Przegląd polityczny.
Polska.

Uczeni francuscy w Poznaniu.
Poznań. (EE). Dziś rano przybyła do Poznania 

specjalnym pociągiem wycieszka uczonych francuskich, 
złożona z 50 osób. Po uroczystem przywitaniu przez 
przedstawicieli,sfer naukowych oraz władz tutejszych 
z profesorem Święcickim na czele, odwieziono gości 
do hotelu, skąd po krótkim odpoczynku udali się oni 
na miasto ceiem zwiedzenia szeregu instytucyj, jak 
instytucji wychowania fizycznego, ogrodu botaniczne­
go, sanatorjum Sióst Elżbietanek itd. Po południu 
odbyło się zebranie naukowe w jedne] z sai Colle­
gium Minus. Wieczorem zaś odbył się bankiet na 
zamku, wydany przez Ministerstwo byłej dzielnicy 
pruskiej.

W śród sympatycznych gości zauważyć było m o­
żna dziekana wydziału medycznego prof. dr. Rogewa, 
Polaka z Paryża, dr. Danisza, prof. Tueriais, prof. Lu- 
cien. Prócz tego w wycieczce brały udział 2 adwo- 
katki francuskie, mianowicie Mde. Germain de Court, 
i Mde. Gilbert Dellpele.

Złoto rosyjskie.
W arszawa. (EE.) Izby przemysłowo-handlowe 

wielkopolska i małopolska zwróciły, się do Mlhiste- 
rjów Przemysłu i Handlu i Kolei Żelaznych z prośbą 
o użycie całej kwoty 29 milj. rubli w złocie, przypa­
dających Polsce pd Rosji sowjeckiej w myśl traktatu 
ryskiego jako odszkodowanie za tabor kolejowy na 
uzupełnienie i remont taboru kolejowego w Państwie 
polskiem oraz celem ostatecznej poprawy komunika­
cji kolejowej.

Górny Śląsk.
Pacyfikacja Górnego Słąska.

Bytom. (PAT), Pomiędzy niemieckiem M inister­
stwem Kolei a Międzysojuszniczą Komisją Rządzącą 
w  Opolu toczą się rokowania w sprawie uzbrojenia 
urzędników kolejowych na Górnym Śląsku celem za­
bezpieczenia pociągów. Międzysojusznicza Kbmisja 
na takie uzbrojenie się nie zgodziła, gdyż jej zdaniem 
uspokojenie Górnego Śląska postąpiło już tak daleko 
naprzód, iż zarządzenia podobne są zbyteczne.

Niemcy.
Kopp z dotychczasowego stanowiska 

odwołany.
Berlińskie przedstawicielstwo sowjeckie donosi, 

że dotychczasowy przedstawiciel rządu sowieckiego 
w Niemczech, W iktor Kopp, został z sw ego stano­
wiska odwołany. Kto go zastąpi i obejmie stano­
wisko reprezentanta rządu sowieckiego w Niemczech 
jeszcze nie wiadome. O  dymisji Koppa mówiono 
już dawno. Otrzymał on w każdym razie dymisję 
nazewnątrz honorową, bo został mianowany general­
nym pełnomocnikiem rosyjskiego Czerwonego Krzy­
ża w Berlinie Rząd sowjćtki Stara srędytńisję Koppa 
wytłomaczyć ważnością jego obecjnej misji, której na­
raz taką przypisuje w a g i  podczas gdy w Rosji samej 
walczy przeciwko tym, którzy pragną zdusić zmorę 
głodową.

Rosja.
Ogólne przedstawicielstwo Sowjetów 

na państwa bałtyckie.
Warszawa. (EE). W edług wiadomości 'Ryskiego 

Kurjera* rząd sowiecki nosi się z zamiarem połącze­
nia przedstawicielstw swo.ch w jedno dla 4 tych 
państw, mianowićie Litwy, Łotwy, Esionji i Ftntatldji. 
Przedstawicielstwo to miałoby siedzibę Ł>woją w Ry­
dze lub Dorpacie.

Walka Sowjetów z głodem.
M oskwa (EE). Z podróży po gubernjach nad- 

wolżsńskich powrócił przewodniczący wszechrosyj- 
skiego komitetu wykonawczego, Kalinin. W Astra- 
chania zawarł Kaiinin. W Astrachanie zawarł Kalinin



umowę z konsulem perskim, ną mocy której wolno 
sowietom przewozić żywność z Persji przez Morze 
Kaspijskie w górę Wołgi

Moskwa. Przybył do Moskwy zastępca między­
narodow ego komitetu pomocy głodnym w Rosji, 
celem zorganizowania jadłodajni w okolicach dotknię­
tych głodem..

Rewel. (EE). Przybyły tu 3 wagony załadowane 
złotem sowjeckiem, wagi 1250 pud. W ciągu tego 
samego dnia złoto to zostaio wydane delegacji han­
dlowej sowjeckiej w Rewlu.

*Waba Maa* donosi, ie  w ciągu ostatniego ty­
godnia codziennie przez Estonję do Rosji odchodziło 
200 wagonów, załadowanych najrozmaitszemi towa­
rami.

Ryga. Bawi tu delegat fundacji Rockefellera, 
amerykański prof. Hiil, który pertraktuje z rządem 
łotewskim w sprawie urządzenia Dna koszt fundacji 
Rockefellera kliniki, dla której jest do dyspozycji 
20 milionów rubii łotewskich.

Węgry.
Przeciw Habsburgom.

Genewa. Staje ssę coraz bardziej, praw dopcdo- 
bnem, że prośba Węgier o przyjęcie do Ligi Naro­
dów wywoła bardzo ooważną dyskusję w Zgroma 
dzeniu Ligi. Delegacie Małej Ententy podobno po - 
rozumiały się co do wspólnego w im.eniu swych 
rządów oświadczenia następującej treści: W 24 go­
dziny po powrocie na tron węgierski któregokolwiek 
członka rodziny Habsburgów , wojska małej koalicji 
wkroczą na terytorjum W ęgier dla zmuszenia ich do 
szanowania ta k  tatów.

Szwajcarja.
Przyjaciel Wilhelma?

Paryż. Prasa francuska jest bzrcizo niezadowolo­
ną z wyboru holenderskiego ministra spraw  zagrani­
cznych Carnebecka na przewodniczącego obrad Ligi 
Narodów. Gazety przypominają, że Carnebec* był 
właśnie tym, który najwięcej sprzeciwiał się wydamy 
b. cesarza W.-iheirna przez Holandię w ręce Ententy, 
i wogółe też nigdy źaanej przysługi Entencie nie w> • 
rządził. (Wybrany został, jak wiadomo, na wniosek 
Anglji. Red.)

Holandja.
Siraż nad Wilhelmem.

Haga. Rząd holenderski oficjalnie zawiadomił 
rząd ang<eiski, że obostrzył straż nad b. cesarzem 
niemieckim w Duorn.

Ameryka.
Ameryka przystępuje de Ligi Narodów?

Londyn, (EE Prasa londyńska donosi, źenuędzy 
wpływowymi członkami Ligi Narodów a przedstawi­
cielami Stenów Zjednoczonych Północnej Ameryki 
toczą się rokowania w sprawie przystąpienia Stanów 
Zjednoczonych do Ligi Narodów. Koła polityczne 
Ameryki Północnej uważają przystąpienie to za moż­
liwe.

Wiadomości kościelne.
Biskupstwu) w  Miśnji.

— Saissonja. Nuncjusz papieski w M cnathjuifi ks 
Pacelli ogłosił przywrócenie starego biskupstwa 
M:śnji (Meiesen) w byłem królestwie saskism, i to z 
okazji jub.leuszu kcśzielr ego w Budziczyme (Bautzen) 
w końcu czerwca br. W budziszynie ma być m ó w  
stolica biskupia i siedziba seminarjum duchownego. 
Dotąd kształcili się klerycy z Łużyc saskich w semi­
narjum duchownym w Pradze. Jest niestety obawa, 
że niemczenie Łużyczan po dokonanej zmianie tern 
prędzej postępow ać będzie, boć każdorazowy biskup 
miśnieński będzie z pewnością Nitmcem — Dodaje 
się, że biskupstwo nusnieńsk.e założone zostało przez 
cesarza Ottona Wielkiego w r. 967 a up&dio w r. 
15S1. W tedy to oddał osta ai biskup Jan IX biskup­
stw o kurfirstowi saskiemu Augustowi, który mu wy 
znaczył dożywocie. Kapituła pozostała jednak wierna 
wierze katolickiej. W r. 1753 otrzymał dziekan bu 
dziszyńsid i jego następcy prawo używania szat 
biskupich oraz godności biskupa tytularnego, w przy­
szłości ma on nosić tytuł biskupa Miśnjc

L i s i  P a p ie ż a  d o  M s k u j r ó w  wancscteucEa.
— Rzym. Z okazji rozruchów, które miały miejsce 

w Cremonie, wydał papież Benedykt XV do bisku­
pów t rowincji weneckiej iist ważny także dia innych 
krajów katolickich. W łiście tym wzywa Ojciec św. 
inteligencję, aby zbliżyła się do iudu pracującego i 
wspólnie z nim pracowała nad polepszeniem jego 
doli łąk pod względem materialnym jak i moralnym. 
Jak bardzo ta sprawa Ojcu św. na sercu leży, wynika 
już stąd, że w ystćsow ał podobny apel już podczas 
przyjęcia życzeń od koiegjmn kartiynalskiego na Boże 
Narodzenie.
Kongres M oskiej młodzieży katolickie].

~  Rzym, Odbył się tu kongres Związków Kato­
lickiej Młodzieży, w którym wzięto udział zwyż 10 
tysięcy zwolenników katolickiej partji ludowej l ogro­
mna ilość katolickich związków młodzieży ze wszyst 
kich stron Włoch. We środę rano miała być w Co- 
lo seu n  odpraw iona wielka Msza. Poczem ucrc.'» 
nicy mień się udać w wielkim pochodzie do Bazyliki 
św. Pioira. jednakże władze zakazały tak odprawie­

nia mszy jak i pochodu. Stronnictwa katolickie były 
wobec tego bałdzo wzburzone, a n? M onte Cirorio 
oświadczyli, że trzej ka*olicy m ajstrow ie i 8 katolic­
kich podsekretarzy stany wręczy swoją dymisję pre­
zydentowi ministrów, co naturalnie spowodowałoby 
przesilenie rządowe. Przesilenie tg  zostało podobno 
zażegnane po konferencji przywódcy parrji katolickich 
z ministrem skarbu, który zastępuje Bonomi’cgo. 
Uczestnicy Kongresu udali się w wielkim pochodzie 
pod pomnik narodowy, a stąd po złożeniu hołdu dla 
Watykany, z którego wież powiewały poraź pierwszy 
zielono-biało-czerwone chorągwie Królestwa. Mszę 
odprawiono następnie na placu św. Piotra, co się 
zdarza poraź pierwszy od roku 1870.

fffiecezfa chełmińska.
— Peiplin. Ks. Paweł Czapiewski w Szynychu 

otrzymał cd  wojewody poznańskiego prezer.tę na 
oroboztwo w Byszewie. Instytucja kanoniczną na­
stąpiła już w piątek, 9 bm..

Grudziądzka 
stacja radiotelegraficzna.

W niedzielę dokonano w mieście naszem uroczy- 
stego otwarcia największej w Poisce Stacji Radiotele­
graficznej. Stacja ta zaraz zaczęła funkcjonować łącząc 
Polskę bezpośrednio z cał-rr. światem, Otwarcie od 
było się podług ułożonego proarannij

Ksiądz pułkownik S enkiewicz przeciął biało ama­
rantową wstążkę przy dźwiękach hymnu narodowego 
i przystąpił do poświęcenia lokalu, maszyn i urządze­
nia. Po przemówieniu jego o charakterze wysoce 
patrjotycznym i wzniosłym, brał głos pułkownik 
Burkharth w imieniu p. ministra wojny podkreślając 
wartość i wielkość azieła dokonanego.

Pułkownik Drewnoski, szef Wydziału Wojsk. 
Łączności w M. S. W. mówił petem o znaczeniu 
radjotelegrafi wojskowej.

Kapitan Jachowski w dłuższym referacie przedsta­
wił h:storję stacj1 radiotelegraficznych wojskowych w 
Polsce, tak stałych jak i »pGówek«, historję i urządze­
nie stacji grudziądzkiej, dzięxują najpierw Misfi Woj 
skow tj Francuskiej za współdziałanie i pomoc, miej­
scowym władzom i D O. G , zarządowi poiskiego 
Tcw  Radjopcpi, głównemu inżynierowi-monterowi tej 
firmy inżynierowi Plebańskiemu, obecnemu dowódcy 
stacji por. Toczyskiemu za pieczołowitość i całkowite 
oddanie się swej stacj: i całej załodze za umiejętność 
i gotow ość uczciwej pracy dia dobra tej nowej odpo­
wiedzialnej placówki państwowej. Po przemówieniu 
dyrektora Rad;oooia. p inż. Karśnickiego, pr/ed zebra­
nymi zadem onstrowano funkcjonowanie aparatów, 
wysyłając depesze do Naczelnika Państwa, do Marszał­
ka Sejmu, do Przydenta MinistfjŚw, do Mi óstra, W oj­
ny, do Ministra Poczt i Telegrafów i do generała 
Feritr, Szefa W ojsk Łączności Armjś Francuskiej.

O  godz. 2 po poi. odbyło się wspólne śniadanie 
dla pracowników, delegatów i zaproszonych gości. 
W  krótkich, wojskowych przemowach po wzniesieniu 
toastu dla Naczelnika Państwa mówcy podkreślali zna­
czenie W ojsk Łączności w organizacji armji, służby 
technicznej i pracy techników wojskowych i cywil­
ny cli, znaczenie zasługi położonych na tern polu przez 
Francję, zasług radjotelegrafji dla prasy i społeczeń­
stwa całego.

Ogromnie sympatyczny nastrój, serdeczny prawdzi­
wie panował podczas zebrania. Między obecnymi za­
uważyliśmy: jako delegeta Ministra W ojny pułkowni­
ka Burkhardta, szefa W yaz. Wojsk. Łączności M,S. W. 
pułk/D rew now skiego, szefa Misji rrancuskiej w Gru­
dziądzu, pułk. Mossmana, przedstawiciela Misji W oj­
skowej w W arszawie, kapt Gobinsa, Iprzedsawicicla 
Min. Poczt inż Pcrepeczico, O. G Pomorze i gen. 
Zielińskiego jarzedstawiał pułkownik Ładoś, Komisja 
Graniczna stawiła się w komplecie.

K R O N I K A .
Olsztyn, 15, września 1921.

Kalendarz na sobotę: Piętna sw. Franciszka.
W schód słońca o g. 5,38|; zachód o g. 6,10 

Kajendarz na niedzielę: Sw. Tomasza z W.
V/schód słoika o g. 5.40; zachód o g. ć, 8.

Z Pras Wschodnich.
— M W I T Y  potfrss&ne do EiapiisywaMst 

gsasetfy 'eaajzejj na peszcie dodajemy dziś 
do catego na lkM u  naszego pisma. Pro- 
sfiasy Czytelrnufećrt.:?, aśelby każdy wmgczy': 
ton sąsiad-cytrO lub znajomemu. Ka­
żdy C?̂ yłefiar.glt Hitoels nam a pomocą kwitu 
pozryska nowego esytolnilka.

Z W arm ji
* Wartemborłi. 13 września odbyło się tu zgro­

madzenie proieslu,ą.:e przeciw zamordowaniu Erzber- 
gera. Wikary Ditffićh twierdził, ź.: zamordowanie 
Erzbergera jest znakiem, że szerokie koła polityczne 
życzą sobie opalenia rządu i zmiany konstytucji. 
Mówca socjalistyczny MuiIer z Leca chwalił Erzber- 
gera jako c ło wieka, który pomagał kążde-gn czasu u 
bogiej iudr.ości i sam wiele pracował.

1 Powiśla.
* Sztum. Przeszłej soboty powstał ogień w za 

budowaniach fabrycznych Futtcra. Ogień się szynko 
rozszerzył, do czego przyczyniła się beczka otnzolu,

która eksplodowała. Tylne zabudowania z elektrycz­
nemu maszynami, bogate zapasy i część pracowni są 
zupełnie zniszczone.

* Starytarg. Zebranie kółka roln. odbyło się tu 
w niedzielę 11 bm. na sali p, Kikuta. Zebranie za­
gaił prezes p. Orle wic/, witając obecnvch staropol- 
skiem »Niech będzie pochwalony*. Po odczytaniu 
protokółu z ostatniego zebranie, wygłosił p, prezes 
starannie opracowany odczyt »o czarnym ugorze* w 
którym prelegent uzasadnił d o b r : i złe skutki tegoż, 
zaieżnie od jakości reli W toku dyskusji zabierali 
głos pp. J. Neumann, Ritfer, Górski i Szypniewski, 
poruszając zarazem sprawę uprawy seradeli. Nastę­
pnie wygłosił p. Prezes sprawozdanie ze zjazdu patr. 
w Podstolinie, przyczem zachęcał do prowadzehia ra­
chunkowości gospodarczej, poiecając książkę rachun­
kową wydaną przez patronat. Po omówieniu różnych 
spraw tyczących kółka roln. zamknął p. prezes Orle- 
* icz zebranie odśpiewaniem ^Boże coś Polskę*.

’ Susz. Z przestrachu umari tu nagie ogrodowy 
Kiawn z Trcrnnowa. Żona jego została operowaną 
na ślepą kiszkę. Mąż jej chciał ją koniecznie zoba­
czyć Na widok żony leżącej uśpionej' przez opera­
tora upadł na podłogę i zmarł na miejscu na paraliż 
sercowy. Klawn zostawił pięcioro nieletniech dzieci 
sierotami,

* Tioranowo. Złodzieje otworzyli jednej z  osta­
tnich nocy chlew tutejszego majątku i skradli z niego 
dwie owce. Trzecią znaleziono rano z powrozem na 
szy; na podwórzu. Prawdopodobna uciekła złodzie 
jom. Paraiiz ruszył tutaj niejakiegoś Karola Gahde, 
który był dawniej kuczerem u barona von Szónaich. 
Nieszczęśliwy nie jest w stanie się ruszać i seraeli 
mowę.

— Odbiorca reni W sissier z  Frierinchsheim spadł 
przez zepsuty dach chlewny tak nieszczęśliwie, że po­
łamał sobie kości i odniósł znaczne wewnętrzne u- 
szkodzenia.

* Malbork. Nie dość że rzemieślnicy budowlani 
strajkują, zastrajkowali jeszcze teraz krawcy. Żądają 
oni podwyżki vfynoszącej 50 procent Doiychczas 
płacono im 5 marek za godzinę pracy. Pracodawcy 
chcą im dołożyć 50 fenigów na godzinę.

’Ł  Mazur.
* Pelnik. Tragicznym sposobem  zeszedł ze świaia 

nauczyciel Szwarz. Po południu grał on z Innymi w 
piłkę nożną W Plichcie. Wieczorem pojechał na ro­
werze oo domu. O  1 i Vz w nocy znaleźli go ucze­
stnicy wyścigów w Ostródzie którzy wracali d© do­
mu, leżącego w  kałuży krwi niedaleko Soków. Na­
tychmiast przywołany lekarz stwierdzi! już łylko śmierć. 
Prawdopodobnie spadł Szwsrz z roweru, gdyż rower 
był uszkodzony i szosa w tern miejscu jest nierówna. 
Zwłoki zawiezione do domu rodziców.

* Nibotk. Otruła się tu Syzofem 45 letnia dawniej­
sza akuszerka Kozłowska teraz pani Joachim. Przy­
czyną tegc jest kłótnia z mężem o jedzenie. Patii Jo­
achim przed kilku dniami wyszła powtórnie za mąż.

* Szczytno. Kradzieże mnożą się iu okropnie w 
tutejszej okolicy. Najczęściej kradną konie. Posiedzi- 
cielowi majątku i młyna Kupcikowi w Janistalu skra­
dziono pewnej nocy konie. Sumienny złodziej przy­
prowadził go jednak pc dwóch tygodniach z pow ro­
tem, Przeszłego tygodnia skradziono f rmie Anders 
d>va drogocenne konie. Jak się zdawaśo uczynili to 
ludzie zaznajomieni bardzo dobrze z tamtejszemi sto­
sunkami miejsccwemi. Podejrzanie psdlo zaraz na 
łudzi zatrudnionych przy pracy w tejże f.rmie. Ślad 
prowadził do Olsztyna, a stąd dalej w stronę do O- 
stróda. Za Gietrzwałdem dognał samochód złodziej! 
którzy sobie powoli jechali. Są to strajkujący robo­
tnicy z firmy Anders i nazywają się Dietrich i Muller.

* r. Jańsborft. Haka ty styczna sjohannisburger 
Zeifungs leje łzy krokooylowe z, tęgo powoou że 
sktedki na »lan<3smanów w Pieriawken* tak skąpo 
napływają. W ekspedycji złożyli patrjoci tylko 680 
marełt, tak iż refekcja wstydzi się posłać tej drobnej 
sumy zebranej w całym powiecie. »W engorz z Cro- 
dziskene i »Podieschpy z Grodz:sken« złożyli na Niem- 
ló w  w Pieiławkach ksżdv po 100 marek. Ciekaw! to 
N.em y W ęgorze i Podieśni. A w Pieiławkach? Czy 
tam są podobni »Niemcy*? Nie wiemy.

Z  dalszych stron.
* Tyłża. Znaleziono tu zwiokioosiedzicieia Domi­

nika z  Uspe!ker«(l) w  rowie niedaleko swego mieszka­
nia. Trup nie ma żadnych śladów zewnę rznych. 
Prawdupodobnie otruł sśę a lkcho łer.

Z Górnego Siąska.
Katowice Teodcr N., rodem z Gliwic, w roku 

zeszłym reku poczciarz w Katowicach, cbecnie wach­
mistrz wyższej rangt przy policji plebiscytowej, sta­
wał w tych dniach przed sądem, oskarżony o  sprze­
niewierzenie przesyłek pocztowych W czasie, gdy 
był zatrudn:ony na poczcie, zginęło 41 paczek, adre­
sowanych częściowo dc  krawców, częściowo do 
sklepów z ubiorami i materiałami sukiennesai oraz do 
składów obuwia. Po adresie można było wymiarko- 
wać, co paczki zawierają. N. też tytko tego rodzaju 
przesyłki ^obii przywłaszczał w sposób wcale nse 
podpadający, a pewny. Porozumiał się z znajomymi 
i krewnymi swymi w Załężu, Dębie, Józerowcu, Bo­
gucicach, Zawodziu, Bismarkhucie i Król. Hucie i 
onym skradzione paczki pocztą przesyłał. Upatrzy­
wszy przy ekspećycj' pocztowej jakąś odpowiednio 
cenną paczkę, odstawiał ją nieznacznie na bok, wy­
pisywał now y adres f wego odbiorcy nakleił na adres 
pierwszy, wypełniał nowy przekaz pocztowy i poczta 
sama pośredniczyła w doręczeniu skradzionych prze-



siłek już nie pierwotnym właścicielom, ale podstaw io­
nym przez N. passerom. N. został wreszcie przyła­
pany na gorącym uczynku, z poczty wypędzony i za­
skarżony. W  międzyczasie dostał się w szeregi po­
licji plebiscytowej, w której jeszcze dzisiaj jest czynny. 
N. został skazany na 4 miesiące więzienia. Ponieważ 
podlega władzy koalicyjnej, więc pozostawiono go 
na wolnej stopie.

Z Polski.
* Tczew, (Nowe mundury dla kolejarzy). Nare­

szcie doczekaliśmy się, że tu(e;si funkcjonariusze ko­
lejowi otrzymali ubrania służbowe polskie; a miano­
wicie umundurowanie składa sie z rogatywki z od 
znaką kolejową i orłem polskim, bluzy z wypustkami 
koloru w iśiiow ego, płaszcza i spodni z materji cie- 
mno-brązowej. Czas był ku temu już najwyższy, ‘że 
znikną nareszcie pruskie „roki“ i płaskie czapy z o- 
kiem Wilusia z Doornu. N.ektórym kolejarzom tutej

, szym, naturalnie Niemcom, którzy są jeszcze zatru-
v dnieni na naszych kolejach polskich nie podoba się

nasz czysto polski strój, który będą musieli przy­
wdziać; o ile nam wiadomo, gdyby się wzbraniali to 
uczynić, będą zmuszeni przenieść się do swego „fa- 
leriandu", co dsj im Boże jak najrychlej. Droga stoi 
otworem, bo tylko przez Wisłę.

Nowe polskie umundurowanie jest z  dobrego 
materjału, prezentuje się bardzo dobrze i co najważ 
nlejsze, że dyrekcja kolejowa poczyniła wielkie uigi, 
oddając je swym funkcjonariuszom za ba;ecznie ni­
ską cene, a do tego na raty.

* Gdańsk olusarz Karl Dinel ukradł dwom mie 
szkającym w pewnym tutejszym hotelu poiskim dy 
rektorom banku 900 dolarów, 30900 mk. niemieckich 
i znaczną sumę w walucie polskiej, z krórych to pie­
niędzy część w towarzystwie kupca Mak&a Ooid-
schmida przehulał. Obaj stali przed sądem, który ska 
zał Dmela na dwa lata domu karnego, a Goldschmi- 
da uwolnił, gdyż nie udowodniono mu, że brał u- 
dział w kradzieży i wiedział biorąc udział w huiancę 
z Dinelem, że pieniędze były skradzione.

* Puck. (Magnat pruski przemytnikiem). Gazety 
gdańskie donoszą, ze największy magnat niemiecki w 
powiecie p. v. 3 d o w  z Rzucewa, wywiózł w kwie­
tniu b. r. przeszło 4000 centnarów owsa przez Gdańsk

|L do  Niemiec, biorąc 162 mk. niemieckich za centnar. 
Jak się to mogło stać? Oto nadeszły do starostwa 
jpuckigo 2 telegramy z Poznania, niby z Ministerstwa 
b. dz. pruskiej, w rzeczywistości zaś podrobione, na 
podstawie których ówczesny starosta w Pucku po­
zwolił na wywóz. Że p. Belowowi sztuka się udała, 
ma do zawdzięczenia jedynie ówczesnemu Komendan­
towi posterunku powiatowego, p. porucznikowi Stan. 
Schmidowi, pochodzącemu nie z b. dzielnicy pru­
skiej. Pan ten zaraz po swem przybyciu do Pucka za­
warł grubą przyjaźń z p. Belowem, któ.y jako prawy 
dżentelmen musiał się odwzajemnić nie tylko samem 
uściśnier.iem dłoni. Pan porucznik dostał ostateczny 
cylinder i gdzieś przepadł, podobno prokurator pro­
sił go później publicznie o jego adres. Powiadają tu 
sobie, iż komuś skaplo z owych 700,000 niem. marek 
5 proc., to jest 35 tys. mk. Dziwna rzecz, iż w Po­
znaniu wiedzą o tej aferze już od przeszło roku i — 
milczą.

* Świście Pożałowania godne nieszczęście wy­
darzyło się u pewnego gospodarza w stodole, w 
której zabawiało się kilkoro dzieci na huśtawce. Na­
raz przerwał się przymocowany do belki pówróz od 
huśtawki, skutkiem czego chłopiec gospodarza spadł 
z znacznej wysokości na kSepisko i utracił mowę.

* Grudziądz. Donosiliśmy już o utworzeniu w 
/ Grudziądzu »Teatru Pom orskiego4. Na dyrektora i 
M k  kierownika artystyczno-literackiego powołano p. Sta- 
w  nisława Książkę, jednego z najstarszych dyrektorów

teatrów prowincjonalnych obecnie biorących czynny 
udział w życiu teatralno artystyczr.em.

Teatr polski w Grudziądzu rozpocznii  swój sezon 
w drugiej połowie wrześ ia rb. »Klubem Kawaierów4 
— Bałuckiego, a następnie ukaże sięmeiodyjn& »Czar- 
daszka* — Kalwana, poprzedzona prologiem, specjal­
nie napisanym przez W ładysława Renarda. Na dalszy 
repertaur składa się »Ponad śnieg4. Żeromskiego 
•Oczy księżniczki Fathmy4 — Stefana Kiedrzyńskie- 
go, *Zemsła za mur graniczny4. »Nitouchec, »Zemsta 
nietoperza4 itd.

— Grudziądz. W sobotę, dnia 10 bm. od­
był się staraniem Syndykatu Dziennikarzy Pomorskich 
i Wieczór Literacki w sali hotelu W arszawskiego w 
Grudziądzu. Na program złożyły się recytacje wła­
snych utworów poetycznych Rajmunda Beigla i Jana 
Przylibskiego oraz utwory z poezji francuskiej, w 
przekładzie ł interpretacji dr. Heleny Stawarskiel. Szcze­
gólniejsze wrażenie wyw arły: fragmenty z cyklu 
•Śmierć* Rajmunda Bergla oraz Ul. część poematu 
•Bunt4 Jana Przylibskiego. Znakomicie wypadły również

r
 wszystkie utwory z poezji francuskiej, zarecytowane 
przez dr. Helenę Stawarską. Miłe urozmaicenie tego 
wieczorku literackiego stanowiły kompozycje: Chopi­
na, Bolidieu’a, i A* endelsona, wykonane przez wy­
szkoloną orkiestrę 8 p. saperów pod batutą dyr. por 
Sidło. W szysłldch wykonawców tej rzadkiej biesiady 
literackiej w naszem mieście spotkało ze strony audy­
torium  żywe uznanie w postaci hucznych oklasków. 
Zauważyć jednak było można, iż udział inteligencji w 
tym W ieczorze Literackim był stosunkow o bardzo 
nikły, co jest nadzwyczaj smutnem objawem w 
naszem mieście, (Ł )

* Wabez. (Złote gody nauczyciela Polaka) W nie­
dzielę dnia 11 bm. obchodzić może senjor nauczyciel­
stw a pomorskiego sędziwy Piotr Nowicki z Wabcza

swój złoty jubileusz nauczycielski. Pięćdziesiąt lat 
żmudnej, lecz owocnej nieprzerwanie czynnej służby 
naczycielskie;, z tego nieomal 48 lat jednej i tej samej 
miejscowości, w W abczu w powiecie chełmińskim ! 
N ezwykłą tę uroczystość obchodzi wielce zasłużony 
wszędzie łubiany i szanowany jubilat przy czerstwem 
zdrowiu w gronie swych kolegów, przedstawicieli 
organizacji nauczycielskich, społeczeństwa i rodzi. y, 
swych sy n ó w : ks. prof Pawła Nowickiego z Pelplina 
i posła Albina Nowickiego z Grudziądza

Jest to pierwszy jubileusz naczycieiski w Wolnej 
Polsce. Pomorze rr*a zaszczyt iiczyć tego pierwszego 
sędziwego jubilata zasłużonego sprawie Polskiej w 
swojem gronie.

* Tuchola. (Odbudowa spalonego kościoła) Ks. 
Biskup chełmińskie rozporządził kolektę na odbudo­
wę kościoła w Pruszczu, w pow. tucholskim. Pod­
czas pożaru, który tam w dniu 6 kwietnia r. b. szalał, 
wypaliło się całe wnętrze kościoła zgorzała połowa 
wieży. Ponieważ większa część gospodarzy miejsco­
wych utraciła wtedy swe mienie a odbudow a szkód 
w kościele wymaga około półtora miliona m?rek, su­
ma zaś wypłacona przez towarzystwo ubezpieczenio­
we nie wystarcza nawet w części na pokrycie kosztów, 
przeto ma cała diecezja do odbudowy kościoła dopo­
móc. Kolekta na ten cel odbędzie się w niedzielę, 
dnia 18 września.

* Bydgoszcz. Wycieczka statkiem z Bydgoszczy 
do Gdańska. »Dziermik Bydgoski" donosi, że żegluga 
polska wraz z Towarzystwem krajoznawczem ma za­
miar urządzić w bieżącym rmes. o iie stan wody w 
Wiśle pozwoli, szereg wycieczek do Gdańska i na 
Bałtyk statkiem parowym „Boiesław Prus*. W  każdej 
wycieczce może wziąć udział 100 osób. Droga szłaby 
przez Chełmno, Grudziądz i Tczew, gdzie byłby noc­
leg. Bilet będzie kosztow«ł okcło lv,00 mk. polskich 
tam i napowrót.

— Ciekawy wypadek). Jak podaję miejscowe pi 
smo, niejaki Paweł Mensch, pracownik cegielni Doer- 
fei’a został zaaresztowany w środę przez policję, któ­
ra podejrzewała go o kradzież. Na drodze powrotnej 
z kotnisarjaiu do cegielni prosił towarzyszącego mu 
policjanta, aby pozwolił mu wystąpić koło młynów, 
na co ten ostatni zezwolił. Lecz robotnik ów wsko­
czył nagle do Brdy, wskoczył też za nim policjant, 
chcąc wyciągnąć to iącego, ale napróino. Późniejsze 
poszukiwania byiy ró vn.eż darem ńe.

--- (Samobójstwo morderczyni). W  bydgoskiem 
więzieniu otruła się wdowa nazwiskiem Zofja Trycz 
z domu Ciesz>ńska. P.zed dwoma łaty skazaną zo­
stała ona na dwa lata więzienia za zamordowanie 
swego męża. Morderczyni pochodzi z Inowrocławia. 
Ze swym mężem żyła zawsze w niezgodzie. Jedynie 
ze w zgLdu na jej nienormalny stan umysłowy, sąd 
skazał ją iyiico na dwa lata więzienia. Przeciw temu 
wyrokowi wniósł prokurator podanie o rewizję, zo 
stało ono jednak przez senat warszawski odrzucone.

* Bydgoszcz Miasto nasze ma znów swego prezy* 
óenta, który urędować będzie aż do przyszłego wy­
boru Jest mm zasłużony dotychczasowy radca magistra­
tu p. Łukowski, który przy głosow aniu otrzymał bar­
dzo znaczną większość głosów.

Nowy prezydent ogłosił w pismach miejscowych 
do obywateli piękną odezwę, w której m. i. oświad­
czył : »Nie znam dziś żadnych partji politycznych, 
stoję poza niemi, natomiast chciałbym, by tu w Byd­
goszczy powstała jedna wielka partia — partja pracy 
nad odrodzenem naszej Ojczyzny. 1 w tym kierunku 
będę pracował*. — Dalej zapowiedział, że nie chce 
rządzić bez obywatelstwa, to też chętnie przyjmować 
będzie każdą radę i życzliwą wskazówkę. W końcu 
tak powiedział: ^Chciałbym, by nasze miasto słało 
się nietyiko metropolia przemysłu polskiego, ale by 
każdy mieszkaniec Bydgoszczy czuł się obywatelem,, 
jednej wielkiej Polski4.

Akt wprowadzenia nowego prezydenta w urząd 
odbył się na uroczystem posiedzeniu Rtdy miejskiej, 
w dniu 5 bm. Dokonał go wojewoda poznański, któiy 
też wygłosił siósow ną przemowę. Inni mówcy wv razili 
nadzieję, że odpolszczenie Bydgoszczy teraz tern 
raźnej postępow ać będzie. Wieczorem podejmował 
nowy prezydent spore grono gości w hotelu pod 
Orłem. Złożono też przy tej sposobności okoio 25 000 
mk. na restaurację bydgoskich kościołów farz i 
Klarysek,

* Warszawa. »Przegląd Wieczorny* donosi: W 
W arszawie obraduje obecnie zjazdu duchowieństwa 
prawosławnego, które zjechało z kresów wschodnich, 
celem obradowania nad ułożeniem stosunków  do 
władz polskich.

— W sobotę i w niedzielę toczyły się tu obrady 
trzeciego zjazdu burmistrzów miast polskich.

* Kraków. Od iskry z parowozu zapaliły się w 
Podgórzu—Płaszowie pod Krakowem cztery baraki 
wojskowe, z których dwa były napełnione sianem, 
Ogień zlokalizowano i nie dopuszczono do przeniesie­
nia się pożaru na sąsiednie baraki, w których mie­
szczą się nieoszacowanej wartości magazyny z ży 
wnością. Uratowano także dwa wozy kolejowe, które 
stały na torze magazynowym i zaczęły się palić.

* Lwów. W  dniu 11 bm. rano rozpoczęły się w 
sali ratusza obrady delegatów 26 walnego zjazdu 
towarzystw szkoły 'ludowej. Zjazd uchwali zwrócić 
się do zarządów urzędów parcelacyjnych ◦  przekaza­
nie dziełek ziemi pod domy ludowe. Zjazd domaga 
od Rządu opieki ula całej walczącej na krestch i poza 
granicami państwa o swoją polskość ludności pol­
skiej i przesyła rodakom odłączonych od Polski nie­
sprawiedliwym kordonem wyrazy serdecznego po­
zdrowienia i zapewnienie, że poprze ich w sprawiedli­
wej walce o zachowanie języka i narodowości.

* Warszawa Bawią tu przydentm  Lwowa, K «>,
oraz prezes Komitetu Targów W schodnich p. 'i 
którzy imieniem Komitetu Targów W schodnich za- 
prossii na urocz\siość otwarcia Targów p Naczelnika 
Państwa, przedstawicieli Sejmu i Rządu, jakoteż człon­
ków ciała dyplomatycznego. Otwarcie Targów obbę- 
dzie się w dniu 25 września rb.

Przemysł i handel w Polsce.
Lwowskie „Targi Wschodnie".

Jak wymiar tak i plan rozbudowy lw ow skich  
»Targów W schodnich* przedstawiają nam wypraco 
wanie całkiem n ow ego na szeroką, nawet w  Europie 
Zachodniej nieznaną, modłę zakrojonego typu. O b­
szar właściwie jest wprost olbrzymi, bo tylko po­
wierzchnia wynajęta pod eksponaty wynosi 25 000 m2. 
W szystko to zostało zabudowane, a wszechwładnie  
tu panujące cegła i żelazo-beton, oraz smak i umiar 
artystyczny nader dodatnio odróżniają „Targi W scho­
dnie" od szablonu W ystaw, czy też innych Targów  
europejskich. — Obszar pow yższy dorównywa nie­
mal powierzchni, zajmowanej przez „Targi Ljońskie", 
które mają za sobą wiekową tradycję i są wybitnie 
popierane przez rząd francuski.

Zatem nowem i nader wygodnem jest skupienie 
w całości w jednem miejscu, posiadaiąctm dogodną 
i zcentralizowaną komimikację z miastem i całym świa­
tem. Bo w Lipsku no. Targi się oobywają na mocy 
odwiecznej, nienaruszalnej tradycii w kiiku mieiscach 
naraz.

Napływ zgłoszeń wystawców jest niespodziewa­
nie obfity Dotąd mtmo zamknięcia terminu, otrzy­
muje Komitet iiczne prośby interesentów o dopusz­
czenie ich jako wystawców, skulkiem braku miejsca 
musi to być załatwione odmownie.

W grupie wystawców reprezentowane będą na­
stępujące państw a: Poiska 80 proc., Francja, Gdańsk. 
Węgry, Czechy (własny pawilon), Austrja.

Ogólna liczba zgłoszeń wynosi mniej więcej 2000. 
Na poszczególne dzielnice Polski wypada wystawców: 
W ielkopolska z Pomorzem około 480, Kongresówka 
ok. 560, Małopolska ok. 640.

Ze względu na charakter polski, jaico państw a 
przew żnie rolniczego, jako też na wybitnie agrarny 
charakter państw ościennych, położony został przez 
inicjatorów szczególny nacisk na dział rolniczo-leśny. 
Eksponaty polskich fabryk, narzędzi rolniczych zaj­
mują przestrzeń 50000 rn, co umożliwi kołom rolni­
czym dokładną orjentację w najnowszych zdobyczach 
na tern polu. — Równocześnie odbędzie się pierwszy 
światowy konkurs órki motorowej i parowej, na 
który zgłosiły już udział wszystkie wielkie fabryki 
świata. W dziale rolniczym zostanie też otw orzona 
specjalna wystawa drobiu.

Eksponaty z każdej innej dziedziny przemysłu 
rozmieszczone w 17-tu wielkich halach i pawilonach, 
(niewliczając w to kiosków prywatnych i hangarów), 
dadzą dokładny przegląd w pierwszym rzędzie pol­
skiej wytwórczości, która stanie tu do walki z pro­
dukcją zagraniczną.

Zarząd «Targów W schodnich* kładąc główny 
nacisk na nawiązanie stosunków  z kupiectwem W scho­
du, rozwinął intenzywną, a owocną w tym kierunku 
działalność, której rezultatem jest, ze Sowjety zgłosiły 
przyjazd oficjalnych reprezentantów, jako też delegacji 
kooperatyw, co dotychczas na żadnym targu nie miało 
miejsca. A miarą zainteresowania „Targami W schdnie- 
mi“ może służyć fakt, że z najdalszego, nawet już 
poza kontyngentem, W schodu, mianowicie z Karachu 
w Indjach, sekcja handlu zagranicznego otrzymała 
pismo od pewnego wielkiego domu handlowego. — 
Pragnie doin ten nawiązać kontakt z Polską i żywo 
interesuje się «Targami Wschodniemi», widząc w nich 
drogę prowadząc i do nawiązania stosunku handlo­
wego między Polską, a całym światem. Pozatem ku- 
piectwo i  Zachodu, jakoteż Rumunii, Bułgarji, Jugo­
sławii i Grecji zgłosiło się nader licznie i będzie mu 
daną sposobność przekonania się o nieobliczalnych 
korzyściach, jakie płyną dla nich z cTargów W scho­
dnich*, jako instytucji umożliwiającej w najtańszy i 
najszybszy sposób nawiązania bezpośredniego 
kontakt .i z producentem.

Specjaine pociągi, stojące od granicy 4 o  dyspo­
zycji uczestników, udogodnienia paszportowe, dalej 
stworzenie ekspozytury celnej na Płacu W ystawowym, 
w którym to Urzędzie będzie uskuteczniane oclenie 
towarów obcych z ominięciem urzędów granicznych, 
wszystko to są zarządzenia, które zmnieszają do mi­
nimum panujące obecnie wszędzie trudności komu­
nikacyjne t transportowe.

(Ciąg dalszy na stronie odwrotnej).

F r a n e k :  Kuba! Czemuś ty się obalił?
K u b a :  Bo widzisz słyszałem, że są jeszcze 

ludzie polacy co czytają blaty niemieckie, które na 
nas codzień wyzywają.

F r a n e k :  W stań Kuba! Bo ludziom się oczy 
otwierają i w przyszłym kwartale zamiast blatów nie­
mieckich czytać będą naszą gazetę.



Wielka liczba pokoi, oddanych przez obywatel­
stw o lwowskie do dyspozycji Zarządu »Targów (już 
przeszło 6 000 łóżek. umożliwi wygodne umieszczenie 
każdego uszestnika, a szereg koncertów, specjalnie 
ułożony repertuar teatrów lwowskich, wystavyy naj­
now szej sziuki malarskiej, oraz inne imprezy, przyczy­
nią się do uprzyjemnienia pobytu gości.

W  czasie »T&rgów W schodnich* odbędzie się w 
Lwowie Zjezd Dziennikarzy polskich przy współudziale 
delegacji dziennikarskiej zagranicy, a także pierwszy 
wielki Zjazd Kupiectwa z całej Polski.

Obecnie ba wiąca w W arszawie specjalna delega­
cja Komitetu »Targow W schodnich*, złożona z prezesa 
Wydziału W ykonawczego »Targów W schodnich* p. 
dr. Marjana Turskiego, craz prezydenta miasta Lwo­
wa i prezesa Rady Nadzorcej kom. »Targów W schod­
nich*, p. Józefa Neumdnna zaprosiła na otwarcie 
»Targów W schodnich3 Naczolnika Państwa, reprezen- 
fansów Rządu, oraz Sejmu, tak, żs akt uroczystego 
otwarcie »Tsrgów W schodnich3 nastąpi dnia 25 
września br, o godzinie 12-tej w południe przy w spół­
udziale wyżej wymienionych kierowników polskiej na­
wy psństw cw nj, craz zastępców wszystkich państw 
obcych, przedstawicieli W ładz i instytucyjpublicznych, 
rrizsta, szkól wyższych, Izb handlowych i przemysło­
wych etc. Jastrzębiec,

Rozmaitości.
Rozstrzelanie bandyty w Cr.ęstocnowie.

W dn. 19. sierpnia sąd doraźny w Częstochowie 
skazał na karę śmierci bandytę Jana Jędrzejewskiego. 
Na wystosowaną do Naczelnika Państwa depeszę o 
ułaskawienie urząd prokuratorski otrzymał telegram 
odrzucający ułaskawienie, wobec czego we wtotek 
wyrok został wykonany. Wraz ze w schodem  sU ńca 
wyprowadzono pod djną strażą, skutego w kajeany 
na miejsce stracenia bandytę. Szedł na miejsce strace­
nia, nie zdradzając najmniejszego wzruszenia. A gdy 
g c  stawiono przed palem, zażądał papierosa Śmiało 
spoglądał w oczy tym, którzy mieli dokonuć ostatnie­
go aktu sprawiedliwości. Po udzieleniu ostatniej po­
ciechy religijnej, prokurator odczytał wyrok, poczem 
rozgległa się komenda, gotuj b io ń l Przed salwą ska­
zany n;e stracił przytomności i przesłał obecnym na 
miejscu k&źni trzy ukłony pożegnalne. Ody zamierzono 
mu zawięzać oczy nie pozwolił tego uczynić, wcisnął

jedy ne na tWaiz czapkę. Rozległa się salwa. Ciało 
i.idyty padło na ziemię zbroczone krwią. Lekarz 

st . i zgon i ciało złożono do przygotowanego 
doł . C  by, które przyglądały się egzekucji, a które 
w idział/ Już nie jeden akt stracenia zbrodniarzy, 
twierdza że zawszę miały odrobinę współczucia dla 
rozstrzelanych, iym  razem tego nie było. Sprawiedli­
wości stało się zadość.

Śmierć ostatniego z rodu.
Tymi dniami umarł w Lwowie St. Jabłonowski 

ostatni z rodu (pormeezu) wielkiego hetmana. Zmarły 
właściciel Bursztyna i były oficer austryjacki na pier­
wszą wieść o formowaniu się wojsk polskich, wstą­
pił w ich szeregi i tu wzorową służbą osiągnął sto ­
pień rotmistrza w 8 pułku ułanów. Jakby przeczuwa­
jąc rychią śmierć swoją, uporządkował cenną po 
przodkach spuściznę zbiór biblioieczny, wynoszący 
około 10 tysięcy tomów oddał Zakładowi N arodo­
wemu im. Ossolińskich uposażył Towarzystwo Sokói 
wyekwipowawszy też ochotniczą drużynę bursztyń- 
ską.

Rudi towarzystw.
Olsztyn, Zebranie Tow. Ludowego odbędzie się 

w niedzielę dnia 18 września po poł. o godz. 4-tej 
w hotelu „Internationa!". O  liczne przybycie człon­
ków i gości uprasza Zarząd.

Butryny. Zebranie Towarzystwa Ludowego odbę­
dzie się w niedzielę 18 b. m. zaraz po głównem na­
bożeństwie w zwykfym lokalu naszych zebrań. Oma­
wiane będą bardzo ważne sprawy. Prosimy o liczny 
udział wszystkich członków. Zarząd.

Gietrzwałd. Zebranie Tow. Ludowego odbędzie 
się w niedzielę 18 brn. po poł. o godz. 4-tej w zwy­
kłym lokalu. Uprasza się o iiczne przybycie człon­
ków jako i gości Zaiząri.

Nowyiarg. W niedz elę dnia 18. września cdbę 
dz e się zebranie Towarzystwa Ludowego o godz. 4. 
po południu w lokalu p. Radkego Członków i go­
ści zaprasza Zarząd.

Mikołajki. Zebranie Z. Z. P. mające się odbyć 18 
bm., zostaje przełożone na 16 października z powodu 
tego, ż t  saika zebrań Z. P, jest zajęta. ^Zarząd.

Starytarg Z .branie miesięczne tow. Św. Kingi 
odbędzie się w niedzielę dnia 18, bm. o godz. 5. po 
poł. w zwykłym lokalu. Uprasza się o przyniesienie 
zaczętych prac na wystawę robół kobiecych.

Zarząd.

— Palarusz morowy! Tak to bywa, jak człowiek 
się spieszy! Ale cóż? Spieszyć się trzeba na pocztę, 
bo naj większy czas do zapisania naszej gazety, która 
tańszą jest od „Volksblattu“ i „Allensteiner Ztg.“

Zamówienie „Gazety<ł na 4. kwartał.
Czytelnicy 

którzy chcą uniknąć przerwy w wysył­
ce »Gasety«, niech zawczasu wypełnią 
niniejszy kwit i oddadzą go listowemu 

wraz z 9 markami.

Ich bestelle hiermit fur die M onate Oktober, 
November, Dezember die pomische Zeitung

„Gazeta Oissty^ska14
sus Ad I e n  S t e i n  mit Zustellung und zahie 9 Mk. 

Imię, nazwisko i adres (Vor- und Zunr.me und Aclresse):

Obige 9 Mk. erhaltec zu haben bescheinigt

Majątek. Sorka pod Kwidzynem
poszukuje

do kopania kartofli.

Patronat Związku Robotniku u
MA PRACĘ: " W

1. dla 1 chłopaka od 16 lat i 1 dziewczyny.
Z  dla 6 robotników samotnych. 8 dziewczyn i 4 chło­

paków.
3. dia 1 dziewczyny od 16 lat.
4. «i!a 6 cieśli.
5. dla 1 robotnika z zaciągiem.
6. dla urzędnisca gospodarczego (na majątek w  Polsce)
7. dla starszego człowieka lub chłopa do pasienia

bydła.
8. dla chłopaka do koni.

Patronat Związku Robotnikow
POSZUKUJE PRACY:

3. dla kowala z 1 uczniem i 1 szarwarkiem
2. dla doskonałego maszynisty
3. dia robotnika z 1 szarwarkiem
4. dia ogrodnika (zarazem strzelec) żonatego od

1. 10. b. r.
5. dla robotnika żonatego.
6. dla robotnika rolnego z szarwarkiem od 1. paź-

dzierriika.
7. <ffa rzemieślnika na folwark (wyuczony kowal,

stelmach itd.)
8. a) dla robotnika bez zaciągu cd  św. Marcina

b) dla forczpana
c) dla stelmacha folwarcznego.

Wszystkim trzem wypowiedzano pracę, bo 
są Polakami.

9. dia robotnika rolnego z 2 chłopakami (15 i 17 lat),
wydalonego z pracy przez pracodawcę nie­
mieckiego.

10. dia kowala, obeznanego z wszelkiemu reparacjami 
i prowadzeniem maszyn rolniczych.

11* dla robotnicy z dwoma chłopcami 14—16 łetuiemi.
12. dia kowala z  uczniem i 2 zaciężnikami.
13. d!a dzielnego włódarza ?ub 2 urzędnika gospo­

darczego od zaraz lub później.
T. Odrowskt, Patron 

Marienwerdei Herrenstr. 14, te!, 382.

Księgarnia „Gazety Olsztyńskiej"
i R y n e k R y h e y  | T elefos i  Nr. 5§1

# #  $ $  poleca obok książek do nabożeństwa, książek ą..*
# #  treści światowe) i deivccjznalji następujące rzeczy:

p a p i e r y  l i s t o w e
luźno i w  paczkach

kąłąma^ęę $ atramenty w otowki $ Cabllce 
rys?M Meje K- suszM  O linijki %i laki 
zerwyży szlkóine v  bili-nry & piióra 4* piim- 
skiewki (Reisstiftę) ^  serwem ! papierowe ^  
koronki papierowe papier krepowy -w 
papier do kwiatów & liście do kwiatów drut 
do kwictów ♦  w iąsark l do ckrańa pofskie i 
niem. ♦  pochówki ♦  karty d a  grania ź  po­
winszowania na imieniny, urodziny, zaręczyny, ślub.

Jako najstosowniejsze podarki ślubne polecam y:

Obrazy ś w ię t y c h  w ładnych  ramkach
♦  *  po znacznie zniżonych cenach. *  4*

•azt:n o 6 pokojach z ogrodem i chlewami z  wolnej 
ręki sprzedaj
Józ®3 Reraissnaan, Fir^kicpiec, ul. Garncarska 7.

W Olaznotack (Marienfelde, Kr. O sterede) wa­
kuje posada

Zgłosić się można zaraz. Polecałoby sie, żeby zgła­
szający był rzemieślnikiem.

D o z ó r  p a r a f i a l n y .

Miejsce szwajcara
z pomocnikami jeszcze wolne od 11. 11. 
____________ D o n . Hohendonf p Siuhm Wpr,

Mocnego ucznia
do nauki kowalstwa poszukuje

K o c h a ń s k i ,  mistrz kowalski 
w  UiKŻuiuSe.

Poszukuję

chłopaka
któryby miał chęć wyuczyć się kowalstwa.

SS. Z w i e r n i k ,  S i o h e n d o r f  p. Stuhm.


